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Mentor przywołany nio porządku

„Ozon“  na cenzurowanym
podczas dyskusji nad budżetem M.&.W.

Minister won Ribbentrop
powróci do Berlina

Senacka k om isja  bu dżetow a 
rozpatryw a ła  w piątek rząd ow y 
p ro jek t u staw y  o kredytach  d o - ! 
datkow ych  na r. 1938/9, zw ięk sza ­
ją cy  budżet o 16.955.000 zł. W  su- j 
m ie tej m ieści się jed en  m ilion  na , 
fundusz d y sp ozy cy jn y  M in ister - ! 
stw a Spraw  W ew n.

K r ó t k ie  sp ięcie
Po krótkim  re fe ra cie  p. T om a ­

szkiew icza  zabrał g łos sen. P r y -  
s to r : P roszę o u zasadn ien ie  m i­
liona kredytu dla M SW ew n.

P rem ier  S k ładk ow sk i: 
m ilion  potrzeb n y  je s t  w y łą czn ie  
na w ydatki państw ow e. P o zo s ta ­
w iam  to za u fa n iu  w y so k ie j ko­
m isji. Skończyłem .

-U staw y u ch w alon o je d n o g ło ś ­
nie.

„ Z ł o t e  m y ś li'*  
s e n . T o m a s z k ie w ic z a

N astęp n ie . sen . T om aszk iew icz 
d ygn itarz  O zon ow y  re fe ro w a ł bu­
dżet M in isterstw a  S praw  W ew n .

P ełn e  „z ło ty ch "  m yśli i k w ieci­
s tych  a fory zm ów  przem ów ien ie  
m iało  na celH w yk azan ie  w ie lk ich  
w p ływ ów  O zonu i p rop a g a n d ę  je ­
go h aseł k o n so lid a cy jn y ch . M ów ­
ca  za ją ł się  też ob szern ie  stron ­
n ictw am i op ozy cy jn y m i.

O S tron n ictw ie  L u d ow ym  m ów i 
że w  łon ie  je g o  dok on ały  się  re ­
w olu cy jn e  p raw ie  zm iany, tak ty ­
ka z ła god n ia ła , a u ch w a ły  kon ­
gresu  ze styczn ia  b. r. są uw aża­
ne w  k o ła ch  p o lity czn y ch  za re ­
w elacy jn e . S tron n ictw o  L u dow e 
zg łos iło  g o to w o ść  p ozy ty w n ej 
pracy  na rzecz o b ro n n o śc i pań ­
stw a i zadek larow ało  chęć w sp ó ł­
p racy  nad k on so lid a c ją

S tron n ictw o za ch ow a w cze  w y ­
kazu je  kon iun ktu raln ą  zm ienn ość 
w prak tyczn e j rea lizac ji idei kon­
so lid a c ji .

S tron n ictw o  P ra cy  rep rezen tu ­
je  p orozu m ien ie  k o n ce p c ji z je d ­
n oczen ia  w  p o sta c i „F r o n tu  M or- 
g e s " , nie m a zresztą  w p ły w ów  w  
społeczeń stw ie .

P PS usiłu je zn a leźć ja k iś  kom ­
prom is m iędzy doktryna lnym  sta ­
n ow iskiem  p a rtii n a leżą ce j do 
m iędzyn arodów k i, a in teresam i 
P aństw a.

S tron n ictw o N a rod ow e  uznaje, 
że z jed n oczen ie  je s t  potrzebne, 
ale n ie  okazu je sk łon n ości, by  
m yśl tę  rea lizow ać.

7 w yrarn ą  n ie ch ę c ią  od n osi s ię  
p T om a szk iew icz  do u grupow ań  
n arod ow o radykaln ych , za rzu ca ­
jąc un „o r to d o k sy jn e  zask lep ien ie  
w  sztyw n ych  ram ach  p ro g ra m o ­
w y ch " , „ta n ią  fra ze o lo g ię  n a c jo -

Criosna spraw a św ięciańska, b. 
prefekta  w Ś w ięcian ach  ks. B o le ­
sław a G ram sa p rzeciw k o  p rezeso ­
w i zarządu  w o je w ó d zk ie g o  Z w . 
N auczycie lstw a  P o lsk iego  p. E u ­
gen iu szow i B a lcera k ow i i cz ło n ­
kow i tegoż zarządu p. B ron isła ­
w ow i O w czy n n ik ow i o  zn iesław ię 
n ie doczekała  się sw ego ep ilogu . 
F p B a lcerak  i O w czyn n ik  skaza­
ni w  d w óch  instancjach  na m ie ­
siąc aresztu z zaw ieszeniem  kary 
oraz na 100 zł. g rzy w n y  każdy, 
nie z łoży li w  p rzep isow ym  term i­
nie skargi kasacy jne j i w ob ec  te­
g o  Sąd O k ręgow y  w  W iln ie  w yd a ł 
postan ow ien ie  w yk on aln ości w y ­
roku  Sądu  A p elacy jn ego .

G odn ym i są uw agi m otyw y

ca lis ty cz n ą ", oraz „w cią g a n ie  
1 m łod zieży  na bezd roża ".

A  k o n k lu z ja ?  O zon i tylko O- 
zon !

Chować „pod korcem*
Sen. S k oczy las dom agał się, 

aby  m in isterstw o  m e dopu szcza ło  
do og łaszan ia  w  prasie  ob szer­
n ych  spraw ozd ań  z p rocesów , w 
k tórych  oskarżen i są u rzędn icy , 
czy starostow ie . W y sta rczy  dać 
o co je s t  oskarżon y , jak i w yrok, 

! bo in acze j c ierp i prestiż ad m in i-

O ; o n  a t o ta liz m
Sen. ks. M achay  stw ierdza , że 

w  sp raw ozd an iu  u w ydatn iły  się 
n u rtu ją ce  w  sp o łeczeń stw ie  dąże­
nia do p o lsk ieg o  tota lizm u . T e  
d ążn ości z punktu w idzen ia  p sy ­
ch o log iczn eg o  n ie  m a ją  uzasad­
nienia. Jeżeli b ow iem  czyta  się 
p ism a czy  książki, trak tu jące  o 
totalizm ie, zw raca  uw agę fak t, że 
za rów n o  H itle r , ja k  M u ssolin i 
w yszli zw ycięsk o  z w alki o w p ły ­
w y  w  sp o łeczeń stw ie . Ich  d roga  
do w ładzy, to  by ło  pozysk iw anie  
sobie d la  sw y ch  h aseł i ce lów  c o ­
raz w ięk sze j ilo śc i zw olen n ików . 
P o lsk i tota lizm  m usi rów n ież 
w y jś ć  z tego pod łoża . W  obecn ym  
haśle z jed n oczen ia  n arod ow ego  
tej p od sta w y  p sy ch o lo g iczn e j nie 
zn a jd u ję . N a leży  s tw orzy ć  od p o ­
w iedn ie  w arun k i p rzez  sw obodn e 
w ypow iedzen ie  się  p o lity czn ych  
u grup ow ań  P olsk i. Z a rów n o  Str. 
L u dow e, ja k  S tron n ictw o  N a ro ­
dow e p ow in n y  m ieć  m ożn ość  sz la ­
chetnej ry w a liza c ji z O ZN .

Co p ra e o ć zy ł 
p . T o m a s z k ie w ic z ?

P . T om a szk iew iczow i od pow ia -

P A R Y Ż , 27. 1. P o  p rzem ów ien iu  
m in. B onneta i k ilku  krótk ich  o- 
św iadczeniach  p rzed sta w ic ie li p o ­
sz czeg ó ln ych  grup zabrał g łos 
p rem ier D alad ier. W sk a zu jąc  na 
sy tu a c ję  m ięd zyn a rod ow ą  pre­
m ier zw ró c ił się z w ezw an iem  do 
do z jed n oczen ia  w okół rządu.

P rem ier  ośw ia d czy ł da le j, że 
gotów  by łb y  p rzy ją ć  z n a jw ięk szą

u pra w om ocn ion ego  ju ż  w yrok u  
sądu I i II instancji. Sąd s tw ier ­
dził d em on stracy jn y  i ar-ityreligij- 
n y  charakter Z ja zd u  Z . N. P. w  
Ś w ięcianach  22 i 23 11. 1936 r. w  
n astępu jących  i u d ow od n ion y ch  | 
fak tach : 1. w yzn aczen ie  zebrania 
na godzinę M szy n ied zie ln e j; 2.
usunięcie k rzyża  z sali obrad ; 3.
potęp ien ie  pism  k ato lick ich ; 4.
an tyre lig ijn e  przem ów ien ie  p r e ­
zesa Z . N. P. p. K olan k i.

Sąd rów n ież  stw ierdził, że os ­
k arżon ym  „za b ra k ło  od w a g i c y ­
w iln e j by  przyznać się do w in y  
(m o ty w y  w yroku  S. O. z dn. 6, 16 
i 17. 11. 1936 ); że w  kazaniu ks. 
G ram sa nie byto  żadnych  w y r a ­
żeń o b ra ź liw ych  jak  „b o ls z e w icy "

dał rów n ież  sen . D ębski. Z a z n a - ' 
czył, że re fe re n t n ie  by ł o b jek ty - 
w ny w ocen ie  zjaw isk  n aszego 
życia  p o lity czn ego , w yd a ł su row y  
w yrok  o o p o zy cy jn y ch  obozach  
p o lity czn ych , zapom niał ty lko o 
b łędach  w łasn ego  obozu. A  czyż 
n ie ten obóz p on osi od p ow ied z ia l­
n ość  za p odzia ł społeczeń stw a  na i 
rządzących  i rządzon ych , za do- I 
ty ch czasow e życie  sam orząd ow e, i 
za ch ęć  m ech an iczn ego  op a n ow a ­
nia życia p o lity czn ego  i s p o łe c z -1 
n ego. N ik t n ie m oże od m ów ić  
O bozow i, że m a w olę  w ładzy , d e ­
cy z ję  i n aw et p ion  ideow y, ale to 
n ie w ysta rcza  M usim y stw orzyć  
dogodne w arunki p sy ch o lo g iczn e  
dla rea liza c ji idei p raw d ziw ego  
z jed n oczen ia . Z legen d ą  o n ie d o j­
rza ło śc i p o lity czn e j sp ołeczeństw a 
trzeba raz sk oń czyć. Idea  z jed n o ­
czenia n arodu  m oże być  w p row a ­
dzona w  ży cie  dop iero  w ów czas, 
g d y  ze jd ą  się  p rzed staw icie le  ró ­
żn ych  k ierun k ów  p olity czn ych

B U R G O S , 27. 1. D ziś z ra n a j 
w o jsk a  gen. F ran co  w zn o w iły  n a ­
tarcie  na w szystk ich  o d c in k a ch , 

.fro n tu  k ata loń sk iego . W ojska te 
na p ó łn o cy  posu w a ją  się w zd łu ż 
osi Solson a  —  R ip o ll, w  centru m  
p o  osi M anresa —  V ieh , zaś na 
połu d n iu  p o  osi Sabadell —  G ra - 
nollers.

B U R G O S, 27. 1. W ojsk a  p o ­
w stańcze za ję ły  dziś m ie jscow ośc i 
M asnou, P rem ia  i D cm ar, p rzy

ra d ością  ideę w ysu n iętą  przez 
B um a co  do zw ołan ia  k o n fe re n c ji 
pow szech n e j, k tóraby  m iała  na 
celu  za bezp ieczen ie  pok o ju .

P o  kilku serd eczn y ch  słow a ch  
pod  adresem  W . B rytan ii i S ta­
nów  Z je d n o czo n y ch , p rem ier o - 
św iadczył, że F ra n c ja , będ ą c  d o ­
stateczn ie silna z całym  spokojem  
od n osi się do w ystąp ień  anty-

itp. pod  adresem  Z . N. P . (tam że 
i S. A p el. z 7. 9. 1936 ); że w ystą ­
p ien ie  księdza b y ło  u sp ra w ied li­
w ion e  (S ą d  A p e l.) .  P oza  tym  sąd 
ustala zasadę, że „u p om n ien ia  i 
karcen ia  du ch ow n ych , udzielone 
w  w yk on an iu  ich  p ow ołan ia  w ie ­
rzącym  tego sam ego w yzn an ia  nie 
są bezpraw n e pom im o, że m ogą 
w y cze rp y w a ć  znam iona zn iew agi, 
tym  ba rd zie j, że oskarżen i są tego  
sam ego w yzn an ia  rzy m sk o -k a to ­
lic k ie g o "  (W y ro k  Sądu  A p el. 7. 9. 
1938 r. nr. 1 K A  1146/37).

F rze w ó d cy  w ięc  Z .N .P ., k tórzy  
z oczern ien ia  księży  k atolick ich

by  dać w yraz  sw oim  pog lądom .

P r z e m ó w ie n ie  
p re m ie ra  S k ła d k o w s k le g o

W  zakończeniu  p rzem aw ia ł p. 
p rem ier Sk ładkow ski. O dp ow ia ­
d a ją c  R usinom , którzy w  toku 
dysk u sji w ystą p ili ze zw ykłym i 
skargam i, ośw ia d czy ł, żeby  nie 
rozdym ali rzeczy  drobnych  i n ie 
rob ili z n ich  w ie lk ich  sp i'aw  p o li­
tyczn ych  .

P. S k oczy lasow i odpow ied zia ł, 
że dzienniki p iszą to, co  lu dzie  
lubią czytać . T ru d n o , żeby d zien ­
niki b j ł y  en cyk lop ed ią , k tóra  na- 

1 rzu ca  lu d ziom  m a teria ł do czyta ­
nia. T ru d n o  je s t  rów n ież, żeby 
p ro ce sy  u rzędn ik ów  odb yw ały  się 
p rzy  d rzw iach  zam kniętych , bo 
pow iedzian oby , że ja k  urzędn ik  
coś przesk rob ie , to w lep ia  mu się 
po cich u  ja k ą ś  karę, a ja k  zw y ­
cza jn y  osobnik , to rozw lek a  się 

, spraw ę.

czym  w  ręce  ich  w padła  cała k o ­
lum na zm otoryzow an a .

Z d o b y c ie  M a ta r o , S a b a d e ll 
i R ip u lle t

B U R G O S, 27. 1. R ad io  N aciona l 
d on osi u rzęd ow o, że w o jsk a  n aro ­
d ow e  p osu n ęły  się n aprzód  o 22 
km  na p ó łn o c  o d  B a rce lon y , z a j­
m u ją c  m iasto M ataro. Na odcin k u  
śćod k ow y m  za jęto  S abad ell i B i-

fra n cu sk ich  prasy w łosk ie j.

H o łd  ż o łn ie r k o m  w ło sk o m
Ja sam, ja k o  b. k om batan t —  

o św ia d czy ł prem ier —  nie p r z y j­
m u ję ty ch  w ystąp ień  do w ia d o ­
m ości. M ogę ty lko u bolew ać, że 
jed nak  we F ra n c ji zn alazły  się 
rów n ież dzienn ik i, k tóre  w p o ­
dobnym  ton ie  od p ow ied zia ły , —  
Jako b. kom batant n ie  m ogę n i­
g d y  zap om n ieć u czu c ia  p rzy ja źn i 
d la  n arodu  w łosk iego  i uważam  
za sw ó j obow ią zek  z ło ży ć  h o łd  
żo łn ierzom  w łosk im , k tórych  w i­
działem  w a lczących  boh atersk o . 
U stęp  ten  zosta ł p rzy ję ty  en tu ­
z ja sty czn ie  p rzez  ca łą  Izbę, która 
p ow staw szy  z m ie jsc , zg o tow a ła  
prem ierow i o w a c ję .

G ło s c w a n ie
P o przem ów ien iu  prem iera  za ­

rządzon o g łosow an ie  nad poszczę  
gó ln ym  częściam i w niosk u , w e ­
d łu g  k tórego  Izba, a p ro b u ją c  O- 
św ia d czem e rządu  oraz m ając za 
u fa n ie  do je g o  c zu jn o ści w  sp ra -

Pr7echod»ąc przez tor kolejowy poó 
Legioiiowem Zenon Lachowicz, lat 37 
(Targowa 3) i Czesława Ponchnow- 
ska (M atejki 3 —  Legionowo), wsku­
tek własnej nieostrożności dostali się

B E R L IN , 27 1 N iem ieck ie  b iu ­
ro  in fo rm a cy jn e  d o n o s i: M in ister 
sp raw  za gran iczn y ch  R zeszy  ora z  
pani Ton R ibben trop  p o w ró c ili 
dziś w ieczorem , w ra z  z otocze ­
niem  do B erlin a .

B E R L IN , 27. 1. N iem ieck ie  Biu 
ro In fo rm a cy jn e  don osi z W a r­
szaw y: Minister spraw z a granicz -

W  p ierw szej p o ło w ie  m . lu teg o  
m a b y ć  zg łoszon y  d o  lask i m a r- 
sza łk ow sk eij p ro je k t o rd y n a c ji 
w y b o rcze j d o  sejm u i senatu o -

Szczątki statku
w y r z u c iło  m o r z e

Fa RYŻ, 27. 1. Na północnym wy- 
erzezu Francji, w  okolicy miejscowo­
ści Sainfbrieu. morze wyrzuciło 
szczątki statku francuskiego „Ca- 
bourg" Statek ten wyszedł 20 stycz­
nia z Caen do Nantes z ładunkiem 
węgla. Los 27-miu marynarzy, stano­
wiących jego załogę, jest nieznany.

pollet. N a odcin ku  p ó łn ocn y m  za ­
ję to  w ażn y  w ęze ł k om u n ik acy jn y  
Artes.

B a  alorce w  rę k a c h  
p o w s ta ń c ó w

B U R G O S, 27. 1. W ojska  gep. 
F ran co  za ję ły  m. B adalone W  cią 
gu  n ocy  arm ia aragońska k o n ty ­
n uow ała  pościg . P rzeciw n ik  sta­
w ia cora z  słabszy opór. Calkowi-r

w ie u trzym ania ca ło ś c i im perium  
fran cu sk iego  i bezp ieczeń stw a  
d róg  im p eria ln ych  i o d rzu ca ją c  
ja k iek olw iek  popraw ki, p rze ch o ­
dzi do porządku  obrad .

N a jp ierw  poddane zosta ło  pod 
g łosow an ie  ostatn ie  zdanie, m ó­
w iące o odrzu cen iu  w sze lk ich  p o ­
praw ek. U stęp ten w  g łosow an iu  
im iennym  p rzy jęty  został 360 g ło ­
sam i przeciw k o 234.

M a n ife s ta c ja  
jedn o ści n a ro d o w e j

N astęp n ie  p odd an o pod  g ło s o ­
w an ie  p ierw szą  część  w niosku . 
D ru ga  część  tego zdania , m ów ią ­
ca  o utrzym aniu  ca ło ś c i im perium  
fra n cu sk ie g o  i bezp ieczeń stw ie  
d róg  im peria ln ych , zosta ła  p rzy ­
ję ta  w  g łosow an iu  im iennym  je d ­
n om yśln ie  w szystk im i 590 g ło sa ­
mi ca łe j Izby.

W  ten  sp osób  za sad n icza  teza 
p o lity k i za gran iczn e j rządu , na 

| k tóre j p rem ierow i za leża ło , u zy ­
s k a ł a  w  Izb ie  je d n o m y ś ln o ść .

Lachowicz doznał szeregu ran i 
ciężkich obrażeń całego ciała. Prze­
wieziono go do szpitala Przemienienia 
Pańskiego w Warszawie. Ponchnow- 
skiej udzielił pomocy miejscowy le­
karz

nych von Bibbentrop przyjął d z i­
siaj przed południem przedstawi­
cieli prasy niemieckiej, ktoryrr 
oświadczył, iż jest zadowolony z 
przebiegu swej wizyty w  Warsza­
wie i z wyników przyjaznej i o - 
twartej wymianie zdań, ja k ą  o d ­
b y ł p rzy  te j ok a z ji z k ierow n iczy  -  
m i osobistościam i polsk im i.

p racow an y  przez p os łów  n iezależ­
nych . Jak  słychać k ierow n icze  
koła O Z N  zarządziły  rów n ież  
przyspieszenie prac nad w łasnym  
pro jek tem  ord yn acji.

U k a l dla 
niezależnych

Marszałek Sejmu wyraził swą zgr>- 
dę na udzielenie lokalu w ginach.. 
Sejmu dla członków porozumienia 
posłów niezależnych. Niezależni sena­
torowie n liczbie 10  korzystać będą z 
własnego lokalu w Senacie,

ta lik w id a c ja  fron tu  k ata ioń sk ie - 
go jest w ed łu g  op in ii kół w o jsk o ­
w ych  kw estią dni, p oczy m  gros 
sił rozpoczn ie  k on cen tryczn y  atak 
na M adryt.

A w a n s  a n w ó d c y  
k o rp u s u  w ło s k ie g o

R Z Y M . 27 1. M ussolm i osob i­
ście za k ou m n ik ow ał te leg ra ficz ­
nie d o w ó d cy  korpusu  oeh otn ik ow  
w łosk ich  gen. G am barr. w  H isz­
panii. iż m ian ow ał go generałem  
d y w iz ji.

Los wo ny przesączony
R Z Y M , 27. 1 P: asa w ćosjsł o b ­

szern ie om a w ia  sy tu ację  s tw o rzo ­
ną przez za jęcie B arcelon y . „G io r -  
nale d l t a l ia "  r o z w a is ją c  w o jsk o ­
w e  znaczen ie tego fak tu  pisze, iż 
po  opan ow an iu  ca łe j Katalonii 
przy jd zie  k ole j na H iszpanię ce n ­
tralną. Tam  jed nak  o o e ra c je  
gen. F ranco będą m iały  ch ą ia k te i 
raczej p o licy jn y , dzięki o lb rz j -  
m iej przew adze m ora ln e j i lic ze b ­
nej w o jsk  pow stań czych  nad prze  
ciw m k iem . Los d o m o w e j w o jn y  
h iszpańskiej —  k oń czy  dziennik
—  został przesądzony.

Nabożeństwo
z  u d zia łe m  b . p a ry  

k ró le w s k ie }
R Z Y M . 27. i .  w  kościele h isz­

pańskim  pod w ezw an iem  N ajśw . 
M arii P anny z M onserrat o d p ra ­
w ion o u roczyste  nabożeństw o 
dziękczynn e z pow odu  za jęcia  Bar 
ce lon y  przez w ojska gen. F ran co. 
Na n abożeństw ie obecn i b y li : b.
królew ska para hiszpańska, n a­
stępca tronu, w szyscy  cz łon k ow ie  
b h iszpańskiego dom u p a n u ją ce ­
go, am basad orow ie  h iszpańscy 
przy  K w iryn a le  i W atykan ie  oraz 
generał OO. Jezu itów  ks L e d ó - 
chow sk i.

Charakterystyczne
pogłoski

P A R Y Ż , 28. 1. K oła  m iaroda jn e  
za p rzecza ją  don iesien iom  n iek tó­
rych  dzienn ik ów  zagran icznych , 
ja k oby  m inister obron y  n arod o­
w ej p o w o ła ł na ćw iczen ia  pew ną 
liczb ę  rezerw istów  z bron i te ch ­
n iczn ej.

u czyn n i sonie m etodę celem  p o d ­
ryw an ia  au torytetu  K o śc io ła  i r e -  
leg ii, o trzym ali zasłużoną naukę. pod przejeżdżający pociąg.

Jeden  ■ s tra c ji i au torytet danego urzę­
du.

Balcerck i Owczynnik na miesiąc do wiezienia

Antykatolicki zia zd  Z . K, P.
w świetle prawomocnego wyroku sądowego

P t zd®bgcia flairc^long
Ikwidac/a fontu katalońskiego

Ostatnie większe miasta przechodzą w ręce powstańców

Po oświadczeniu premiera Daladier a

i lanilcslacja jeinoścl nsndowcj
w francuskiej Izbie deputowanych

Dwie osoby pod kotami pociągu
Straszne skutki nieostrożności

D w u  p r < M * e t c i  p
newei ordynacji wyborczej
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